
Mr. 14. 18 Sierpnia 1888. R o k  IV .

Wychodzi co 8. dni,
poaczas pory kąpielowej,

począwszy od M aja  do koń­
ca Września.

PRZEDPŁATA
na ca ły  sezon kąpie lo ­

w y  w yn os i:
w Krynicy . 2 złr. 30 ct.
z przesyłką poczt. 2 „ 50 ,, 
za granicą . . 3 „ — „
Numer pojedynczy w Krynicy 

kosztuje ~U cnt.
W  innych miejscach i zdrojo­

wiskach krajowych 1 6  ct.

pismo poświęcone sprawom polskich zdrojowisk
z urzędowymi listami gośoi kąpielowych.

REDAKTO R I W YDAW CA:

8 3 % Q S r X @ Z * A C T  S A S B I i .

Przedpłatę frankowaną
przyjmuje Administracya pi­
sma „ K r y n ic a “ w K ryni­
cy, tudzież wszystkie urzęda 

pocztowe.
W  Warszawie, Król. Polskiem 
i Rosyi, przyjmują przedpłatę 

wszystkie księgarnie.

I N S E R A T Y
przyjmują się za opłatą od 
miejsca wiersza drobnym dru­

kiem (petit) po 6 cnt.

B I U R O
Redakcyi i Admihistracyi

jest w  K ry n ic y  w ,,W illi U ła n a 1'

Kalendarz: 18) H eleny Cesarzowej — 19) Niedziela 13 po Zielonych świątkach. Jacka W yz. — 20) Stefana Króla węg. — 
21) Joanny. — ‘22) F iliberta Opata. — 23) Filipa B. — 24) Bartłom ieja Apostoła. — 25, Ludwika Króla.— 
26) Niedziela 14. po Zielonych świątkach. Zefiryny.

Sprawozdanie
z czynności Wydziału gospodarczego stacyi klimatyozno- 

leczniczej w Zakopanem za r 1887 8.

W  bieżącej porze kąpielowej 1888 wchodzi nasza sta- 
cya klimatyczno-lecznicza w trzeci rok swego istnienia. Po­
dobnie jak każda początkowa instytucya musi też i ona — 
stawiając ostrożnie pierwsze kroki na drodze żywota — 
przezwyciężać niejedną trudność, i pokonywać rozliczne prze- 

.szkudy^ tamujące prawidłowy postęp swego rozwoju. Usil- 
nem staraniem Wydziału gospodarczego było, utrzymać mło­
docianą rfę instytucyę na wytkniętejr drodze, w nadziei, źe 
przy sumiennej pracy ludzi dobrej woli już w niedalekiej 
przyszłości nastaną dla niej lepsze cźasy.

Nabyte przed dwoma laty przyrządy do spostrzeżeń 
meteorologicznych utrzymywane są dotąd w dobrym stanie, 
i robi się z nich odpowiedni celowi użytek dla wygody gości.

Utrzymujemy stale spis i wykaz domów mieszkabiycli 
dla gości, z których już przeważnie większa część zaopa­

trzona w kominy i piece do opalania. W wielu domach za­
prowadzone wychodki z, systemem taczkowym. Zwraca 
się też szczególną baczność na czystość w miejscach publi­
cznych, mianowicie restauracyach, szynkach, a przede- 
wszystkiem w jatkach, w którym to celu wybrana ku temu 
komisy a często odbywa kontrolę.

Jednem z głównych starań i zabiegów Wydziału gospo­
darczego jest utrzymywanie w dobrym stanie komunikacja 
w całym obrębie klimatycznej stacyi. Poprawiamy ścieżki 
przez pola i łąki prowadzące, zaopatrując w kładki miejsca 
bagniste i moczary, tudzież naprawiamy mostki dla pieszych 
przez potoki.

Jak  świadczy księga protokołów z posiedzeń Wydziału 
gosp. na każdym niemal posiedzeniu zwraca się uwagę wójta 
gminy, ażeby tenże czuwał gorliwie nad stanem dróg, na 
których poprawę przyczyniła się stacya klimatyczna dobro­
wolnym datkiem blisko 200 złr.

Przy dobrych chęciach i zapobiegliwości nowo obra­
nego wójta p. Jędrzeja Tatara poprawiona została droga 
przez wieś do Kościelisk, na Kasprusiu, przez Krupówki do 
Kuźnic, tudzież wykończona nowo utworzona przecznica

Z Kryniey do Pienin,
Skreślił Bronisław Babel.

(,Dokończeni?).

Obecnie właścicielem zamku lubo- 
wieńskiego jest hr. Andrzej Zamojski. 
W pałacyku położonym w pięknym o- 
grodzie u stóp góry zamkowej, miesz­
ka właściciel i—podczas naszej bytno­
ści—mieszkał a jenerałowct hr. Zamojska 
z kilku osobami przybyłymi w odwie­
dziny. W pobocznem zabudowaniu, u- 
mieszczonych było przeszło 90 panie­
nek, przeważnie z W. Ks. Poznańskie­
go pochodzących, pobierających tu pra­
ktyczne nauki gospodarstwa kobiecego, 
jak : gotowania, prania, prasowania,
przyrządzania nabiału i t. p. _

Całym tym pięknym zakładem kie­

ruje osobiście hr. jenerałowa Zamojska 
i łoży na to potrzebne fundusze. Ztąd 
też wychodzą później odpowiednio 
wykształcone, gospodynie domów, klu­
cznice, panny służące i t. d. Kie wie­
dzieliśmy nic o istnieniu tego piękne- 

. go zakładu, dlatego byliśmy tem mi- 
■ lej zdziwieni wszystkiem, cośmy tu 

zastali. Rzeczywiście, jestto myśl pię­
kna i godna poparcia całego kraju — 
a szlachetnej autorce tej myśli, tylko 
przykląsnąć możemy, z życzeniem z 
całego serca: Szczęść Boże!

Przyjemnie tu na węgierskiej stro­
nie spotkać polskie sympatyczne na­
zwiska — a przyjemniej jeszcze zoba­
czyć piękną polską pracę — cichą, nie 
rozgłośną a pożyteczną!..

Mieliśmy sposobność w powrocie 
z zamku zobaczyć kilka panienek z za- 
kładn, gdyż wstąpiliśmy tu na kwa­
śne mleko. Panienki uprzejme, grzeczne,

ubrane są w jednolite mundurki, zło­
żone ze skromnego lecz schludnego u- 
brania damskiego. Wszędzie tu panu­
je czystość i porządek wzorowy.

Stanąwszy na górze, zobaczyliśmy 
przed sobą, na wyższej jeszcze górze, 
w całej okazałości potężną budowę 
zamku — będącego obecnie częściowo 
w ruinie, jednak nie zupełnie rozpadłej. 
Przez bramę zamkniętą drzwiami ku- 
temi wchodzi się do pierwszego pod­
wórca, z obronnemi wieżami — ztąd 
przez drugą bramę, do drugiego pod­
wórca — i w  ten sposób przez kilka 
bram obronnych, dochodzi się do osta­
tniej ucieczki obronnej do potężnej o- 
krągłej Stróży zamkowej, stojącej w 
pośrodku zamku. Rdzeń zamku stano­
wi owa okrągła stróża, wymurowana 
na najwynioślejszem wzgórzu zamko- 
wem, z wszelkiemi znamionami odwie­
cznej starożytności.
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między domami Wojciaczki i pp. Gnoińskich. W końcu, też 
sporna dotąd droga prowadząca z Cluamcówek wzdtuż Kle- 
mensówki do Kuźnic doczekała się uznania za drogę gminną 
ze strony bwietnej Rady powiatowej i wskutek tego yozpo- 
czął już p. naczelnik gminy rekonstrukcyę tej drogi i za­
niedbanego przez obszar dworski 'mostu, a gruntowniej sza 
regulacya tej drogi ma nastąpić w najbliższym czasie.

Co do muzyki doprowadził Wydział gosp. stacyi z To­
warzystwem Tatrzańskiem do skutku ugodę, na mocy któ­
rej w tym roku utrzymuje muzykę Towarzystwo Tatrz. a 
stacya klimatyczna odstępuje na ten cel wkładki złożone 
przez goś£i sezonowych po 50 ct. od osoby.

Przy pojednawczem usposobieniu z jednej i drugiej 
strony doszliśmy też z Towarzystwem Tatrz. do zadawal- 
niającego porozumienia pod względem czytelni. Zobowiąza­
liśmy się zapłacić Towarzystwu Tatrzańskiemu ryczałtową 
kwotę zir. 150 za odstąpienie w dworcu Tatrzańskim sali. 
tejże, oświetleniem i obsługi* tudzież prenumeratą dzienni­
ków, które wyłożone w tejże czytelni do wspólnego użytku 
tak członków Towarz. Tatrz. jak w ogólności gości mie­
szkających w obszarze stacyi klimatycznej opłacających ta 
ksę sezonową.

W  sprawie oświetlenia przyjął Wydział najniższą 
z przedłożonych sobie trzech ofert w kwocie złr. 130, za 
którą wszystkie latarnie—których liczba w tym roku o 10 
została powiększoną, i wynosi obecnie gr-ltaaja) się świecić 
codzien od zmroku do 12-tej, zaś w dnie zabaw do godz. 
2-giej po północy.

Co do apteki przyznać się musimy, że dotąd nie udało 
się nam osiągnąć wyniku zadawalniają&egęn Wprawdzie kon- 
sens na urządzenie stałej miejscowej apteki został już pr^ez 
dotyczące władze udzielony, lecz ponieważ inni interesowani 
wnieśli, iW tej , sprawie rekursa, które nie mogą być tak 
prędko rozstrzygnięte; zatem z konieczności musieliśmy so­
bie radzić pożyczeniem domowej apteki od Dra Chramca, 
ponosząc na ten cel nawet znaczną stosunkowo ofiarę pie­
niężną, ażeby na ten sezon choć w części zadość, uczynić

W czasach późniejszych od czasów 
wybudowania tej starożytnej Stróży, 
otoczyły ją  mniejsze ostróźa zamkowe 
i inne budynki, ale drewniane — któ­
re spłonęły dopiero w r. 1553. — Po 
tym pożarze, Jan Bonar we dwa lata 
odmurował je  obszerniej, a w sto lat 
później Stanisław Lubomirski, otoczył 
je nowemi i obszernemi murowanemi 
warowniami. Te odbudowania w róż­
nych czasach uskutecznione, można i 
dzisiaj dokładnie rozróżnić. —•

Niektóre części zamku są dobrze 
utrzymane i mogą być z łatwością za­
mieszkałe, przy niewielkim nakładzie 
na ich odnowienie. O ile wiemy, część 
gdzie mieści się biblioteka, była nie­
dawno odnowioną. Biblioteka nie jest 
wielką. Są tu portrety familijne da­
wnych właścicieli zamku, przeważnie 
Lubomirskich. —• Kaplica zamkowa, 
dosyć dobrze utrzymana, ma być zu­
pełnie odnowiona, jak nam mówiono.
Słyszeliśmy również, iż obecny właści­
ciel zamku, ma zamiar odrestaurowa­
nia go częściowo.

potrzebom szanownych gości. Zato na przyszły rok mamy 
nadzieję, że stacya klimatyczna przyjdzie nareszcie w posia­
danie stałej miejscowej apteki, która się-.jej po słuszności 
należy. Pod tym. względem liczymy wiele na życzliwą nam 
pomoc W Pana starosty Oróbkiewicza, któremu też na tern 
miejscu niech nam wolno będzie wynurzyć nasze szczere 
podziękowanie za starania i trudy około dobra naszej sta­
cyi podjęte.

Za to wTcale pomyślnie została przed niedawnym cza­
sem załatwiona niemniej ważna sprawa śjatego lekarza dla 
stacyi klimatycznej. W  miejsce Dra Chramca, który po u- 
tworzeniu zakładu. hydropatycznego z powodu nawału czyn­
ności nie mógł zadość, uczjmić słusznym wymaganiom sezo­
nowych gości mieszkających na rozległym "obszarzef'stacyi 
klimatycznej, wybrany został przez Wydział gosp. i nastę­
pnie przez Wys. c. k. Namiestnictwo zatwierdzony Dr. 
Chwistek.

W  składzie Wydziału gospodarczego zaszlj co do osób 
następujące zmiany: 1) od Nowego Roku 1888 objął urząd 
podskarbiego w miejsce ustępującego Dr. Chramca pan J ę ­
drzej Tatar; 2) następnie od 1 lipca br. ustąpił z godności 
przewodniczącego Wydziału dyrektor szkoły rzeźbiarskiej p. 
Franciszek Neuźil, a w jego miejsce wybrany został p. pro­
fesor Ciechomski, który jako delegat Towarzystwa Tatrzań­
skiego zasiada w Wydziale gospodarczjun; ,3) prócz tego 
uzupełnił się-iyydział w boram j dokonanemi przez Radę 
gminną zakopańską nowymi członkami, mocą których weszli 
do Wydziału gosp. p. Jan  Solezak i Maciej Gł-ąsieninca.

Obecny więc skład Wydziału gospodarczego jest na­
stępujący:

Przewodniczący : Ciechomski, profesor jęzjAa francu­
skiego, delegat Towarzystwa Tatrz. Zastępca przew: Józef 
Sieczka, restaurator. Sekretarz: Leopold Czubernat. Podskarbi 
Jędrzej Tatar, naczelnik gminy. Członkowie Wydziału: Dr. 
Wincenty Piasecki, właściciel i kierujący lekarz zakł leczn. 
na Klemensówce, Dr. Chwist;ąk lekarz stacyi klimatycznej, 
Wojciech Roj, Jan Sobczak, Maciej Głąsienica.

Jiśmy tę rzekę w bród przebyć, więc 
nie zatrzymywaliśmy się nigdzie — i 
przybyliśmy nad Poprad, kiedy już za­
czynało się ściemniać. Myślałem iż teraz 
nasze Panie nie będą potrzebowały za­
mykać oczu podczas przeprawy przez 
Poprad, gdyż było już trochę szarawo. 
Omyliłem się. Przeprawiliśmy się zno­
wu z zamkniętymi oczyma przez Poprad 
i zatrzymaliśmy się szczęśliwie dopiero 
w niedalekiej Andrzgjóivce, obok bud­
ki kolejowej — aby spożyć ostatnie 
nasze zapasy żywności, i wychylić kie­
lich—  a raczej butelki, na cześć tego 
wszystkiego, cośmy zobaczyli!...

Podczas tej uczty, przebiegł nam 
przed oczyma pociąg pędzący do Mu­
szyny — a my za jego przykładem 
podążyliśmy również do domu — gdzie 
stanęliśmy już późnym wieczorem, 
i nie zmęczeni, gotowi jeszcze raz wró­
cić tam, kędy Dunajec złączony ślu­
bnym węzłem z Sókolicą, — wytwo­
rzył tyle piękna i tyle cudów potężnej 
przyrody !...

Zamek ten przechodził przez ro­
zmaite ręce. Długi czas był własnością 
Lubomirskich, później Salomonóic, od 
których nabyło go miasto, aż wreszcie 
od niedawna przeszedł na własność 
Zamojskich.

Widok ze samego zamku i baszt, 
jest nadzwyczaj piękny i roztacza się 
w kilkumilowym promieniu. Pod skrzy­
dłami zamku, rozsiadło się miasto Lu- 
bownia, malowniczo na wzgórzu poło­
żone.

Obejrzawszy zamek i nasyciwszy się 
wspaniałym widokiem z murów zamko­
wych zeszliśny na dół do oberży, gdzie 
nasze konie, po dobrym popasie, goto­
we były do wyjazdu.

Wsiedliśmy też wkrótce na wózek, 
około godziny trzeciej po południu, a 
przejechawszy przez miasto Lubownią—■ 
gdzieśmy się chwilkę zatrzymali dla 
małych sprawunków — podążyliśmy 
dalej znaną nam już drogą, w kierun­
ku Krynicy.

Ponieważ chcieliśmy jeszcze za 
dnia przybyć nad Poprad, gdzie mie-
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Ru cli osób przybyłych do Zakopanego w r. 1887.
W  czerwcu przybyło osób 60
„ lipcu „ „ 853
„ sierpniu „ „ 1150

W  innych miesiącach „ 430
Lekarzy bawiło podczas pory kąpielowej w Zakopa­

nem 25. Z tych udzielało chorym rady i pomocy trzech 
oprócz lekarza stacyi klimatycznej.

Korespondencya z polskich Zdrojowisk.

K r y n ic a ,  15 sierpnia.

Obecnie znajdujemy się w czasie zmiany kuracyuszów, 
lecz ciągle jeszcze w pełnym sezonie kąpielowym, gdyż 
obok tego źe m ele osób już opuszcza Krynicę, to przecież 
przyjeżdża jeszcze również wiele osób na sezon ostatni, 
który może będzie najpiękniejszy pod względem pogody.

Przy końcu sezonu sypią się też jak zwykle skargi na 
wszystko i wszystkich w Krynicy. Żeby te wszystkie zaża­
lenia miały podstawę, tego nie możemy powiedzieć, a już 
co najmniej możemy o drobiazgi obwiniać Dyrektora dóbr 
państwowych p. Glanza, jak to zrobił jeden z koresponden­
tów, przy żądaniu zamknięcia drogi, położonej obok głównej 
promenady. Chcąc o czemś pisać, trzeba rzecz zbadać do­
brze. Znamy zasługi p. Glanza i Jego najlepsze zamiary dla 
przyszłości Krynicy. Niechajby więc szanowny korespon­
dent starał się ją również poznać dobrze, a będzie z pewnością 
inaczej pisał.

W  przeszłym tygodniu mieliśmy odczyt ks. Faszczew- 
skiego „O miłości Ojczyzny11. Sala była szczelnie napełnio­
ną słuchaczami przysłuchującymi się pięknemu wykładowi. 
Dochód z tego odczytu przeznaczony był na cel dobroczyn­
ny. Nie wiemy jednak ile on wynosił.

W  kilka dni później odbył się koncert pp. Skibińskiego 
i Bana w sali „pod Barankiem11— który jednak nie wypadł 
dobrze pod względem udziału publicznosli, a to zapewne 
z powodu deszczowej p o r y— i • przedstawienia teatralnego 
odbywającego się równocześnie w tym samym dniu. Juźto 
trzeba przyznać, iż teatr lwowski cieszy się u nas niezwy- 
kłem a zupełnie zasłuźonem powodzeniem. Na kaźdem przed­
stawieniu pełno publiczności, oklaskującej z zapałem ulubio­
nych artystów, grających z prawdziwym artyzmem i zami­
łowaniem sztuki.

Oprócz tych koncertów i odczytów, mieliśmy jeszcze 
jeden koncert w teatrze p. Machwic, który ściągnął wiele 
publiczności do teatru.

Doliczmy do tego reuniony w sali „pod Barankiem11, 
a okaże się, iż nie możemy narzekać na brak rozrywek 
i przyjemności w Krynicy. Pogoda— nie dopisująca w osta­
tnich tygodniach — zmieni się zapewne, sądząc z ostatnich 
dni, co -wiele wpłynie, na lepsze humory kuracyuszów i za­
trzyma niejednegoldłużej nad czas naprzód oznaczony.

W  ostatnich dniach pięknej pogody, mnożą się też ro­
zmaite wycieczki i projektu do wycieczek dalszych i bliższych.

W  dniu 20 b. m. odbędzie się tu bal dziecinny, w sali 
„pod Barankiem41, urządzony oczywiście staraniem osób 
starszych. Mnóstwo niedorosłych pp. Gospodarzy i Gospo­
dyń figuruje na afiszu wywieszonym „pod Barankiem. Zaję­
cie się tym balem jest wielkie, z czego wnosić można, że 
bal wypadnie dobrzę.

W  teatrze mieliśmy dnia 13 b. m. przedstawienie na 
dochód budowy kościoła w Krynicy. Grano dramat Brach- 
vogla: „Narcyz Rameau44. Dyrektor teatru p. Barącz, wy­
stąpił w roli tytułowej. Gra wyborna wszystkich artystów, 
a szczególniej p. Barącza, entuzjazmowała publiczność, na­
pełniającą salę po brzegi, która dawno nie była świadkiem 
takich oklasków. P. Barączowi wręczono po drugim akcie 
piękny wieniec i mnóstwo bukietów. Było to zasłużone od­
znaczenie, które słuszńie przypadło w udziale także i pp. 
Nowakowskiej i Staclio wieżowej.

Drobne wiadomości.
D o K ry n icy  przybywają coraz liczniej Węgrzy 

w odwiedziny. Niedawno przybyło znowu dosyć liczne to­
warzystwo, celem zwiedzenia Zakładu, który podobał się 
naszym gościom węgierskim. Z naszej strony odwiedzają 
także gromadki osób pobliski Bardyjów, Lnbownią, Szmeks 
i t. d.—Byłoby bardzo pożądanem, gdybyśmy mogli w przy­
szłości ściągnąć Węgrów do naszego Zdrojowiska na dłuż­
szy pobyt. —

W B u sk u  życie sezonowe jest obecnie bardzo oży­
wione. Odbywają się częste zabawy, koncerta, odczyty, wy­
cieczki i t. p. Szczególniej zalała Busk, cała powódź 
koncertów.

P . Ł. C zyńsk i znany chlubnie właściciel pierników 
w Jarosławiu otworzył w przeszłym tygodniu skład swoich 
wyrobów w Krynicy. — Postawił on pawilon w ogrodzie 
„Willi białego Orła 44 44 przeznaczony wyłącznie na sprzedaż 
swoich wyrobów. Pawilon ten piękny, poprzednio użyty 
był na ostatniej wystawie krakowskiej, jako pawilon wy­
stawowy z wyrobami fabryki p. L. Czyńskiego. — Spodzie­
wamy się, iż ta nowość będzie mile przyjętą przez amato­
rów pierników a zarazem wyrobów krajowych. Słyszeliśmy 
iż p. L. Czyński, zamierza w przyszłości tylko w tym pa­
wilonie sprzedawać swoje wyroby.

.B udow a dom u Z drojow ego, nie będzie prawdo­
podobnie w tym roku ukończoną. Mamy jednak nadzieję, że 
przed otwarciem przyszłorocznego sezonu kąpielowego, dom 
Zdrojowy wraz z salą balową — główną jego ozdobą — 
będzie oddany do użytku publicznego. — Obecnie malują 
ściany zewnątrz i wewnątrz. — Pozostaje jednak jeszcze 
wiele do zrobienia. —

W  Ż eg iesto w ie  bawi obecnie o wiele więcej osób 
niż w roku przeszłym o tym ctsasie. Bawi tu między in­
nymi prof. Jan Ptaszycki docent Uniwersytetu petersbur­
skiego, znany w świecie naukowym jako znakomity mate­
matyk. —

W  S zczaw n icy  w r. b. bawi wiele rodzin węgier­
skich, i to o wiele więcej, niż w latach poprzednich. Jest- 
to objaw pocieszający, albowiem dążyć winniśmy do tego 
aby ściągać do nas gości zagranicznych. Tegoroczna lista gości 
szczawnickich, wykazuje znowu kilka rodzin węgierskich. — 
P. Zielonka, dyrektor zakładu zdrojowego w Szczawnicy, stara 
się o założenie ochotniczej Straży pożarnej w Zakładzie i już po­
czynił odpowiedne kroki ku temu celowi. Przyklasnąć należy 
temu zamiarowi i do czego też jak najgoręcej zachęcamy szano­
wnego inieyatora tej myśli, zarazem zalecamy by zechciał od­
nieść się w tej sprawie do Związku galic. och. Straży pożar­
nych we Lwowie (Rynek 1. 17. I. piętro), zkąd otrzymać 
może wszelkie potrzebne instrukeye.—

W  O jcow ie bawi obecnie przeszło 600 osób, z róż­
nych stron Polski. Pobyt w Ujcowie jest bardzo przyjemny 
i dosyć urozmaicony zabawami i wycieczkami w okolicę tej 
naszej Szwajcaryi. Uskarżają się jednak na złą gospodarkę 
leśną, niszczącą okoliczne lasy, bez których Ojców nie miał-
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by żadnej siły przyciągającej do siebie gości coraz liczniej 
tam przybywających.—Należałoby więc koniecznie położyć 
tamę gospodarce leśnej takiej, jaką jest obecnie —

W p ark u  k ry n ick im  powywracała burza znowu 
kilka drzew !... Jeżeli tak dalej pójdzie, jak to się zdarza 
od niejakiego czasu, to za parę lat będziemy mieć na miej­
scu pięknego parku, jakąś ruinę parkową. Szkoda byłoby tej 
ozdoby Krynicy, dlatego należałoby zawczasu złemu zara­
dzić i to zaradzić gruntownie, jwzez ludzi fachowych i zna­
jących się na rzeczy, aby ochronić to, co jest prawdziwą 
ozdobą zakładu, a nawet konieczną jego potrzebą. Taki park 
nie łatwo znaleźć można w innych zdrojowiskach, a chociaż 
w ostatnich latach został on nieco uszkodzony, to przecież 
przedstawia on nieocenioną wartość dla Zakładu. Dlatego 
opieka nad parkiem powinna być powierzoną człowiekowi 
fachowemu t. j. leśnikowi, któryby z urzędu czuwał nad 
jego całością.

W  L u b ien iu  urządzoną będzie stacya zoologii i bo­
taniki, dzięki zabiegom dra Petelenza a szczodrobliwości 
br. Adolfa Brunickiego, właściciela Lubienia, który na po­
mieszczenie tego działu nauki ofiarował w Lubieniu stosowny 
lokal i usługę. Celem tej stacyi zoologiczno-botanicznej bę­
dzie przedewszystkiem zbadanie fauny i flory jeziora gró­
deckiego, czerlańskiego i lubienieckiego.

Z ach ow an ie  s ię  w k ą p ie li  należy od jej cie­
płoty, o czem wiedzieli już lekarze starożytni. W kąpieli 
ciepłej — mów. Hippokrates — należy być spokojnym, mil­
czeć, nic nie działać, lecz komuś polecić polewanie i nacie­
ranie. Do kąpieli zaś zimnej, według Galena, nie powinno 
się wchodzić niepewnie i powoli, lecz nagle i pospiesznie, 
lub też powinno się gwałtownie calem ciałem rzucić w wodę 
starając się o to, aby o ile to jest moźebnem, woda w je­
dnej chwili oblała całe ciało, gdyż kto powoli do wody | 
wchodzi dostanie dreszczy. S.

To i  owo. Na koncercie (pani X. do pani Yj w chwi­
li, gdy koncertant przestał grać): „Pst... mów pani teraz 
ciszej, bo przecie muzyka już ucichła!11

Przyjemna znajomość. W traktyerni zaznajamiają się 
dwaj panowie i razem wychodzą do domu. Naraz wśród 
drogi odzywa się jeden z nich: „A u licha zapomniałem 
gdzieś mój klucz do bramy kamienicznej !“ „To bagatelka !— 
odparł towarzysz — mam przy sobie kilka witrychów!“

W sąd zie  p rzy sięg ły ch . Prokurator: W kradzie­
ży tej zastanawia przedewszystkiem niezręczność, z jaką zo­
stała popełnioną.

Podsądny: Raczy pan darować, jestem dopiero począ­
tkującym w zawodzie....

A m erican a . Reporter amerykańskiego dziennika 
starał się napróźno o pozyskanie interview’u z deputowanym. 
Dzwoni raz jeszcze do jego drzwi. „Pan w domu?—pyta— 
„Nie ma11—odpowiada służący. Reporter kieruje się ku scho­
dom, nagle wraca i woła na cały głos: Nieszczęście! schody 
się palą! “ Oczywiście wybiega deputowany. Reporter zwraca 
się doń spokojnie: „Nie ma niebezpieczeństwa... zdawało mi 
się... ale za to mam szczęście widzieć szanownego pana.11

U fo tografa . „Śmiej się pan11 rzecze fotograf ame­
rykański do młodego człowieka, który u aparatu stanął. 
„Śmiej się pan jeszcze weselej P powtarza fotograf. „Nie 
mogę11 odpowiada młodzieniec, „bo nie wypada..-1 Poto- 
graźja przeznaczona jest dla mego wuja, który siedzi w kry­
minale i jutro ma być powieszony11.

P s ia  gro ta  we Włoszech ztąd ma swą nazwę: źe 
psy i inne zwierzęta w niej giną, gdy przeciwnie człowiek wy­
chodzi z niej bez szwanku. Pochodzi to ztąd, iż znajdujący się 
tam kwas węglowy jako ciężki,Jtworzy na ziemi warstwę, któ­
ra ma wynosić 16—25 cm. wysokości. Dawniej ta warstwa 
gazu miała być wyższą i dochodzić do 40 cm. Podobne zja­

wiska zdarzają się też w Pyrmoncie w tamtejszej jaskini 
gazowej. Także przy wulkanie Jaw y znajduje się miejsce po­
kryte trupami wiewiórek, zajęcy, kotów, tygrysów i węży, 
gdyż każde z nich zginęło przybliżywszy się do tego miejsca 
wypełnionego gazem kwasu węglowego. W starożytności 
znane było podobne miejsce, zwane Plutonium pod Hiero- 
polis, a drugie w Beocyi przy mieście Lebadia.— S.

Z ło ty  p ia sek  znaleziono we wodzie i w osutce, 
które wystąpiły jako kryzys kuracyi hydropatycznej według- 
opisu Stuhlmanna. Było to u pewnego hrabiego, któremu 
w latach dziecięcych wcierano maść złotą. Z ropą znowu 
wypływały błyszczące ciałka metaliczne, które weclług ba­
dań chemicznych na pewno okazały się złotem. tSzczęśliwe 
to czasy, w których znajdywano takie kopalnie złota w hrab- 
skich organizmach: dzisiejsze zakłady liydropatyczne tern 
się poszczycić nie mogą. S.

C iśn ien ie  k ą p ie li  n a  p o w ierzch n ię  c ia ła  jest 
dosyć znaczne. Przyjąwszy tę powierzchnię za 1-5 m. kw. 
a powierzchnię dolnej części ciała za 0-8 m. kw., to takowe 
pod ciężarem wody 0-5 m. wysokiej będzie uciskane siłą 
400 klgrn. Górna część ciała bez głowy ma powierzchni 0-5 
m. kw. Pod ciężarem wody około 0-25 wysokiej będzie uci­
skaną siłą około 125 klgm. Przeto całe ciśnienie wody w ką­
pieli na powierzchnię ciała będzie wynosiło 525 klg. czyli 
10 ‘/„ centnara. To ciśnienie będzie w równych zresztą wa­
runkach, tem większe, im cięższy jest płyn kąpieli np. roz- 
czyny soli, borowina itp. S.

Wiadomości urzędowe Zarządów Zdrojowisk.
K ry n ica .
O płaty zdro jow e wynoszą na cały sezon od osoby: Taksa kura­

cyjna I. kl. 3 z łr .— za muzykę 3 złr. — Taksa kuracyjna II. kl. 1 złr.
50 ct.—za m uzykę 1 złr. 50 ct. — Dzieci gości zdrojowych do lat 10,
służba gości i ubodzy są od opłat zdrojowych uwolnieni.

L e karze  ordynujący: Rządowi: Dr. L. Kopfl „pod Orłem"-—Dr. H, 
Ebers, w Zakładzie hydropatycznym . — Pryw atni: Dr. Z. Ashkenasy, 
„pod P asatem ".— >>r. J. B lateis, „pod J e len iem -.— Dr. Cercha w .Z a ­
kładzie hydropatycznym" — Dr. A- Lorentski, „pod L itw inką".— Doe . 
Dr. A. M ars, „pod domkiem szwajcajskim ". — Dr. B. S ko rczew ski 
w „W itołdówce".

A p tek a : w domu „pod Krakusem".
Z a rzą d  zdrojowy: w łazienkach g ł ó w n y c h .

Biuro wyw iadowcze : „pod Potokiem", udziela bezpłatnie w szel­
kich wyjaśnień.

C zyteln ia gazet: w sali łazienek m ineralnych: abonament1 od 
osoby na sezon 1 złr.

I. W ypożyczalnia książek : w łazienkach mineralnych; ma dzieła 
w języku: polskim, francu-kim, niem ieckim  i angielskim . Opłata m ie­
sięczna od biorących 1 dzieło 1 z łr .—dwa dzieła 2 złr.—K aucya 5 złr.

II W ypożyczalnia książek w „W illi Ułana", ma dzieła przeważ 
nie w języku polskim Opłata m iesięczna od biorących jedno dzieło 80 
ct.—dwa dzieła 1 złr. 60 ct. -K aucya 3 złr. W ym iana książek od g o ­
dziny 8 do 6 po południu, z wyjątkiem niedziel i świąt.

Fortepiany do wynajęcia na godziny są: w Aptece, w „W illi 
U łana“, „pod Barankiem", „pod Góralem" i w „hotelu W arszawskim"'

Ceny pom ieszkać w domach rządowych lub prywatnych są: od 
20 ct. do 2 złr. dziennie za pokój. Ceny stosują się do położenia, urzą­
dzenia mieszkania, i pory sezonowej. Najdogodniej wybrać m ieszkanie  
za przybyciem  do Krynicy, co wielka ilość mieszkań ułatwia.

Restauracye i k a w ia rn ie : „pod Koroną" (dla Hydropatów) „pod 
Turkiem" (izraelicka)—w „W illi Ułana"— „pod Dębem"—„pod Baran­
kiem"— „pod trzema Koronami" (izraelick a)— „pod trzema Różami-1— 
„pod Gołębiami" (izraelicka) i pokój do śniadań „pod Rybą" ,

Powozy, fia k ry  i wózki góralskie przy dworcu koleji w M uszynie  
cena po 1 złr. 50 ct. do 5 złr.

Ruch pociągów na stacyi M uszyna-K ryn ica ważny od 1 czerw ca  
b. r.— Przychodzą do M uszyny-Krynicy: pociąg m ięszany o godzinie  
11-56 w południe; pociąg osobowy o god. 6'55 po południu; poc. oso­
bowy o g. 5 04 rano. — Odchodzą z M uszyny-Krynicy: poc osobowy  
o g. 6 41 rano; poc. miesz. o godz. 2-03 po południu; pociąg osobow y  
o g. 8-52 wieczór.

Cennik c. k. Zak ładu  hydropatycznego: I .  K ą p ie le :  A) B ilet na 
kom pletne procedury hydrop. przez cały  dzień, t. j. ro.no, przed i po 
południu używać się mające, na dni 7, dziennie po 75 cnt. kosztuje  
5 złr. 25 c t .—Ten sam bilet, na 6 dni po 75 ct. dzienuie, 4 złr. 50 c t .
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B) B ilet na kompletne procedury t. j. na używanie procedur hydrop.. 
przez pół dnia, a względnie rano i przed południem  na 7 dni po 65 ct. 
dziennie kosztuje 4 złr. 55 cnt. — Ten sam bilet na 6 dni po 65 cnt. 
dziennie 3 złr 90 et. C) B ilet na jednorazowe użycie procedury hydrop. 
w jednym  dniu 50 ct. W łaściciel takiego biletu ..a jednorazową dzien­
ną procedurę ma prawo użycia raz na dzień, której Sol wiek z w szy ­
stkich procedur hydropatycznych pojeuynczo lub w połączeniu. D) B i­
let na kąpiel rzeczną w zbiorniku, lub natryskową 20 cnt.—B ie l iz n a  
za 1 prześcieradło 10 et. za 1 ręcznik 6 ct., za i  koc wełuiany 20 ct.
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I .  W  g m a c h u  ła z ie n n y m  g łó w n y m . złr. | cfc. złr. et. złr. ct.
Kąpiel mineralna wanienna metodą Schwar-

tza ogrzewana dla dorosłych KI. I. — 90 — 90 — 60
u » n ?) • — 70 — 50 — 47

K ąpiel dziecięca obok kąpieli dla doro­
słych . . . . . . . — 35 30 — 24

K ąpiel mineralna nasiadowa — 20 — 20 — 14
„ „ natryskowa ogólna — 80 — 60 — 54
„ parowa (łaźnia słowiańska) — 70 — 70 — 47

I I .  W  c h o d n ik u  k r y ty m .
K ąpiel gazowa z kwasu węglowego . 50 — 50 — —

111. W  ła z ie n k a c h  b o ro w in o w y ch .
Kąpiel żelazna borowinowa KI. I. 1 60 1 60 1 07

i» i» 11 u t l-  • 1 30 1 10 — 87
„ ,, „ dla dzieci . — 80 — 70 — 54
„ „ >, “ a nogi . . — — — 30 — 30
„ „ „ na ręce . . — — 20 — 20

Okład borowinowy . . . . ' — — — 6 — 6
K ąpiel zwyczajna . . KI. I. — 50 — 50 — 34

„ . . „ II. . — 35 — 35 — 24
I V .  D o d a tk i  do k ą p ie l.

2 litry  odwaru igliw iow ego  
Za użycie prześcieradła kąpielowego

— 10 — 10 — 10
— 10 — 10 — 10

1 ,, „ ręcznika . . . . . — 6 — 6 — 6

Ceny kąpiel w maju, czerwcu i wrześniu są zniżone 
i podane powyżej.

U W A G A : Ceny procedur hydrop. są w czasie od 15 maja do 14 
czerwca włącznie i od 1 września do końca sezonu o '/3 zniżone. O b i­
lety  na procedury i bieliznę zgłaszać się należy do kasy w Zakładzie

hydr.— Każdemu Gościowi bez różuicy przysłużą za okazaniem biletu  
w godz. kąpielowych, tj. od 6 zrana do 2 po południu, tudzież od g 
2 do 6 wieczór, bezwarunkowo wolny wrstęp do Zakładu hyd r., a służba 
zakładowa obowiązaną jest każdego Gościa b iz  różuicy obsłużyć  
w miarę żądania tegoż, w tym  porządku, w którym się do zużytko­
wania procedur zgłosił.

Ogoina lista gości.
Po dzień zamknięcia numeru naszego pisma, wykazują li­

sty gości następującą ilość osób, w poszczególnych uzdrowiskach:
osóbAbbazia 2.366

Baden koło Wiednia 9.085
Baden koło Zurychu 5.229
Balaton Fiired 1.074
Bardjów 1.259
Franzensbad 5.882
Gastein 3.522
Herkulesbad 2.823
Ischl 7.950
Iwonicz 1.411
Jaworze 405
Karlsbad 22.672
Krapina-Tóplitz 1.317
Krynica 3.174
Li pik 1.062
Lubownia 524
Marienbad 10.377
Nowy Szmeks 1.285
Rymanów 852
Scheveningen 8.418
Sliacz 372
Szczawnica 2.395
Trenczyn-Cieplice 2.653
Yóslau 2.848
Żegiestów 617

IX. Lista gości zdrojowych w  KRYNICY przybyłych od 7 do 14 sierpnia 1888.

L. p. I m ię  n a z w i s k o  i  g o d n o ś ć Skąd przybywa Pomieszkanie Il.osób

1623 G rynfeldow a B ronisław a, wdowa po obywatelu z córką 
Schoenbornowa Salomea, wdowa po doktorze medycyny

z Warszawy pod 3 Różami 2
1624 z r 11 11 11 1
1625 M achw itz Ju sty n a , artystka . . . . . z n „ pod Krukiem ł
1626 Dom aradzki M aksymilian, n a u c z y c i e l ? . ............................ z ”, „ Złotą bramą 1
1627 Ł opatyńska  Em ilia, właścicielka r e a l n o ś c i .......................................... ze Stryja w Willi Bronisławy 1
1628 H anischko H ugo, ck. kapitan . . . . . . z Krakowa pod 3 Różami 1
1629 Skibiński Józef, inżynier z s y n e m ........................................................ z Warszaw}’ n » ii
1630 T argow ska Irena , właścicielka dóbr z synem i służbą . . . . z Wiuiarów (Król. P.) „ Krakusem 4
1631 K arczew ski Kazimierz, obywatel . . . . . . . z Król. Pol. w Alfredówce 1
1632 K adlubow ska Ludw ika, właścicielka dóbr z siostrzenicą z Niewikli (Król. Pol.) » n 2
1633 W einstok Samuel, kupiec z c ó r k ą ...................................  . . z Warszawy w W illi Ułana o
1634 D om ańska M arya Eilipina, obywatelka . ............................ z Lubliua n u n 1
1635 B redschneider Ludw ika, żona kupca . . ................................... z Gierza (Król. Pol ) pod Zamkiem Nr. 14 1
1636 K a ttan s  M arya, nauczycielka z synem, towarzyszkami i służącą z Krakowa n 11 11 D 5
1637 D r. W idm ann O skar, prymaryusz szpitala powszechnego ze Lwowa „ AUacyą 2
1538 K osycka W incentyna, obywatelka . . . . . z Radomia (Król. Pol.) „ Zegarem 1 1
1639 L in d er A leksander, jenerał . . . ............................ z Petersburga „ Góralem 1
1640 Ł agow ski Stanisław , akademik . . z Kijowa 31 » 1
1641 L ande Szymon J . ,  kupiec z familią . ............................ z WTarszawy w Alfredówce 3
1642 Philipp A ntonina, żona kupca . . . . . . . z Tarnopola w ii 1
1643 H r. W odzicki Antoni, właściciel d ó b r ................................................. z Kościelec pod Orłem Nr. 6-7 1
1644 D ąbrow ski A ntoni, urzędnik . . ............................ z Łukowa (Król. Pol.) „ Koroną Nr. 5 1
1645 K ostanecka K arolina, żona dzierżawcy dóbr z córką . . . . z Woli (Król. Pol.) „ Białą różą 2
1646 B erlas Izrael, kupiec . . ........................................................ z Mytnicy Skomorcskiej u Sary Braun 1
1647 E ckste in  Sara, żona właściciela dóbr . , . . . z Kolbuszowej pod 3 Koronami 1
1648 G lasgall Cecylia, żona nauczyciela. . ................................... z Tarnopola ii ii ii 1
1649 Z ilberkahn Ch., żona subjekta ............................................................... z W arszawy U 11 11 1
1650 B artfe ld  Bosa, żona handlarza . ........................................................

K anarienstein  Chane, żona handlarza ........................................................
z Małych Zaleszczyk 11 .11 11 1

1651 z Drohobycza 33 » n 1
1652 T u r B eri, kupiec z córką . . . .  ................................... z Pińska „ Tygrysem 2
1653 L ew in K alm en, kupiec . . .  . . . .  . . . .  

G astb a lte r Chaje, żona w y r o b n i k a ........................................................
z Biadyrawskiej (K. P.) V n 1

1654 z Oleska „ Łabędziem 1
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L. p. I m i ę  n a z w i s k o  i  g o d n o ś ć Skąd przybywa P o m i e s z k a n i e ll.osób

1655 Eidelsheim  K rem pie, żona dozorcy k o p a l n i ..........................................
i
z Borysławia pod Łabędziem 1

1656 Kożuch W alerya, żona urzędnika z c ó r k ą .......................................... z St. Sącza „ Sygnałem 2
1657 Skirm untt M arya, obywatelka z służącą . ...................................

Chniurska H elena, żona właściciela fabryki z familią . . . .
z Litwy „ Litwinką 2

1658 z Krakowa ” ’’ 3
1659 W asilew ski P io tr, inżynier wydziału kraj.................................................. ze Lwowa „ Kurkiem 1
1660 M łodkow ska Alojzya, właścicielka dóbr z synem , . . . . 

T rojan  A ntoni, kandydat notaryalny . . .  . . .
z Truszowic „ Szczerbcem Chrobr • 2

1661 z Przemyśla „ Kurkiem strzelec. 1
1662 B ursow a K atarzyna, żona aptekarza . . . . . . z Głogowa ?5 >1 r> 1
1663 P ie rn ik a rsk a  H elena, żona Uizędoika z córką ............................ z Wadowic w Willi Ułana
1664 B arbaszow a H elena, nauczycielka................................... ...... z Krakowa pod W isłą 1
1665 K lipunow ski K arol, sekretarz krak. Tow. wzaj. ubez........................... ze Lwowa 55 55 1
1666 Szw antow ski Bronisław , właściciel dóbr z ż o n ą ................................... z Niedżwiedy „ Zanikiem Nr. 4
1667 R osenberg  Raisel, przy rodzicach ...................................  . . . z Warszawy „ Gołębiami 1
1668 Białostocka Paulina, kupcowa . . . . . .  . . . z Międrzyrzecza „ Łososiem 1
1669 Schw arz H elena, „ ............................................................... n » » o 1
1670 H ollander A lter, k u p i e c ................................................. . . z Czerniowieo n 77 1
1671 R eiss F ani, kupcowa . . .  . . . . . . . . . ze Lwowa 77 77 1
1672 Skibiński Stanisław , dyrektor m uzyk i........................................................ z Tarnowa „ Krukiem 1
1673 B an Sallo, artysta s k r z y p e k ............................  ............................ z » 77 77 1
1674 R aw ska A ntonina, żona b u c h a l t e r a ................................................. ze Lwowa „ Cisem 1
1675 K s. Puzynina Julianow a, właścicielka dóbr z kuzynką z Czarnołośca „ 3 Różami
1676 M aryew ski Franciszek, dyrektor młynów parowych z dziećmi z Podgórza „ 3 Różami
1677 W einberger Józef, budowniczy . . . .  ............................ z N. Sącza n 15 15 1
1678 R ylsk i E ustachy , właściciel dóbr . ................................................. z Wyrynowa 55 51 5? 1
1679 M ieczkowski P io tr, „ „ , ................................... z Sorwowa 55 P  15 1
1680 B rzeski K azim ierz, inżynier . . .  . z Krakowa 55 55 n 1
1681 Fedorow icz E leonora, obywatelka . . . .  . . . z » 77 Rybą 1
1682 Sterkow icz Jan ina , żona adwokata z k u z y n k ą ...................................

C zarkow ska Olimpia, żona oficera emeryt, z córką . . . .

z N. Sącza w Alfredówce
1683 z Czereszeń (gub. Pod.) pod Zamkiem Nr. 15 2
1684 K alicki Zygm unt, aptekarz z żoną . . . . .  . . z Przemyśla 1355 55 55 1 u
1685 Skibińska K ry sty n a , żona inżyniera z dziećmi i służącą z Warszawy „ Złotą bramą
1686 W aresk i A leksander, były major wojsk ruskich . . . z 5T 11 55 1
1687 H eppen A ntonina, żona radcy s t a n u ........................................................ z » 55 55 55 1
1688 W olfgang Salamon, kupiec . . .  . . . . . . z Krakowa ;; Tygrysem 1
1689 D rozdowa Józefa, żona sekretarza Starostwa z Sanoka Pagatem 1
1690 Drozdow a Józefa, żona ck. koncep. kraj. dyr. skar. . ze Lwowa .55 51 1
1691 Ebersohnow a H enryka, wdowa po doktorze med. z synkiem z Rzeszowa ■»- 77

1692 D robner Gizela, żona ck. adjunkta sądów, z siostrami . z Żywca 77 77
1693 M erczyng M atylda, wdowa po budow niczym .......................................... z Warszawy „ Kościuszką 1
1694 B ełdow ska M arya, żona a p t e k a r z a ............................  . . . z Krakowa 11 77

1
1695 M łodowski Stefan, adwokat przysięgły z familią i służbą z Piotrkowa (Król. Pol.) r Litwinką 7
1696 M iłkowski Józef, właściciel dóbr . . . . .  . z Zalesie (Król. Pol.) „ Węg. Koroną 1
1697 H elle r H irsch , wyrobnik . . . .  ............................................. z Limanowy „ Księżycem 1
1698 H otinczan M ikołaj, komisarz pocztow. . . . . ze Lwowa w Hotelu Warszawskim 1
1699 Bluh Rachela, wyrobnica . . .  . . . .  . . . z Limanowy u Sziichtera 1
1700 W olf Chaje, „  ...................................................................... z Bobowy 77 !! 1
1701 W ielochow ski W incenty, obywatel z żoną . . .  . . . z Kijowa w Hotelu Warszawskim
1702 D r. Sarc Samuel, sekretarz Rady sądu kraj............................... z Krakowa 77 77 77 1
1703 D r. N ycz W incenty, sekretarz powiat................................................. z Jaworowa 77 " 77 1
1704 K adłubow ska Ludw ika, obywatelka . . . .  . . . . z Niewitki (Król Pol.) w Hotelu W arszawskim 1
1705 K arczow ski Kazim ierz, obywatel . . . . z Król. Pol. 77 77 77 1
1706 W aśkow ska M arya, obywatelka z synem, siostrą i służącą . z Krakowa pod W isłą
1707 H eld  H enryk , a j e n t ...................................  . . . . . z n „ 3 Koronami 1
1708 K łosow ska Bronisław a, żona urzędnika . . . .  . . . ze Lwowa „ Sygnałem 1
1709 K ubel Rosa, żona a p t e k a r z a ............................  ............................ z Lubaczowa „ 3 Koronami 1
1710 Siegreicll Chifre, żona rzemieślnika . . ................................... z Bendzina „ Łabędziem 1
1711 Biczek Łajcie, żona k u p c a ...................................................................... z Sokacza (Gub. Zytom.) u Krumholza 1
1712 B arańska Ludw ika, żona urzędnika prywat, z córką z Krakowa pod Knrkiem strzelec.
1713 K irchm ayer M arya, obywatelka . . ............................ ...... z „ Orłem Nr. 12 1
1714 R appaport Leib, szynkarz .......................................... z Liska >, Tygrysem 1
1715 K ornfeld  Samuel, prywatny . . .......................................... z Homony (W ęgry) „ 3 Koronami 1
1716 E ttin g e r Leon, ajent handlowy . . . . . . . z N. Sącza 55 55 55 1
1717 Jiingerle ib  Is rae l D aw id, rabin . . . . . . . z Glinian „ Łabędziem 1
1718 Rochm ann Snre, żona wyrobnika . . . . . . . .

D r. D w orski Tadeusz, lekarz m i e j s k i .................................................
z Garwolina (Król. Pol.)

” ” ,
1

1719 z Przemyśla „ 3 Różami 1
1720 Zielińska M ichalina, emerytka z córką . ............................ z Warszawy 5» 55 »

2
1721 H r. W odzicki A ntoni, właściciel dóbr . ................................... z Olejowa (p . Złoczów) 55 55 n 1
1722 Ź urakow ska M arya, obywatelka z c ó r k ą ................................................. z Żuczkowie (Pod. ros.) „ Akacyą 2
1723 Dziew anow ski H ilary , obywatel z żoną . . ............................ z W arszawy 55 55 2
1724 K arczew ska Bronisław a, właścicielka dóbr z c ó r k ą ............................

R ich te r E leonora, żona kupca . . .................................................
z Król. Pol. w Alfredówce 2

1725 z Janowa (pow. Lwów) 77 17 1
1726 D r. H ensel A dam  Kazim ierz, ck. prokurator Państwa . . . . ze Stanisławowa „ Witoldówce [ 1



K  U Y N I C  A.

L. p. I m ię ,  n a z w is k o  i  g o d n o ś ć Skąd przybywa Pomieszkanie Il.osób

1727 K uczyńska Bronisław a, nauczycielka . .......................................... z Warszawy pod Zegarem 1
1728 K aczurba Adam, wydaw. dzieł polsk. . . .  ............................ z Krakowa 1
1729 B oral H . kupiec . . . . . . . . ze Stanisławowa w Alfredówce .1
1730 R ayzacher W alenty , urzędnik z siostrą . . . . . . . z Król. poi. pod Kurkiem strzel. 2
1731 K alicki Zygm unt, aptekarz z żoną . . .  . . . . z Przemyśla „ Rybą 2
1732 Saw czyńska Jadw iga , żona dyrektora sem. naucz, z cóikami . ze Lwowa r* . » 3
1733 Sw iderska Ofelia, żona urzędnika z córkami z Podola rosyjskiego pod Cisem 5
1734 K itterm ann H elena, żona kupca . . . . . . z Krakowa „ Turkiem 1
1735 K isielew ska M iłosława, żona profesora . . . . . z N. Sącza „ Lipą 1
1736 M uller B ogusław a, żona dzierżawcy dóbr z córką i służącą z-Błyszczywody (p. Żół.) „ Pagateui 3
1737 A ugustynow icz Seweryn, właściciel dóbr . . . . . . ze Lwowa „ Zamkiem Nr. 14 1
1738 M osing Ju lia , żona doktora medyc. z córką . ............................ z Mościsk w Alfredówce 2
1739 K w iatkow ski Stanisław , ck. komisarz pow. z wnukiem . . . . z Łańcuta w Łazienkach Nr. 14. 2
1740 Sapire Je n te , uboga . . .  ............................  . . . z Żółkwi pod KauarKiem 1
1741 D r. D ulęba W ładysław , adwokat . . .  ............................ ze Lwowa „ Krroną Nr 7. 1
1742 D r. T a ta rczu c li W ładysław , doktor mpdycyny . . . . n <• „  ̂ „ Nr. 7. 1
1743 M esinger Pesel, uboga . . . . . z Mielca pod Kanai kiem 1
1744 K s. Patiew icz Jakób , przeor X X . Dominikanów z Jarosławia w Hotelu Warszawsk. 1
1745 Biliński Ja n , akademik ............................  . . . z Sanoka ■ 11 a i
1746 P a lte r  Józef, przedsiębiorca . . ■ . . . . z Grybowa ii n 1
1747 T urnau  H enryk , właściciel dóbr i ck. kapitan inżynier. z Dobczyc pod Cisem i
1748 Turnau Adolf, akademik inżynieryi wojsk ............................ z Wiednia ii y 1
1749 L enińska H elena, żona ck. adjunkta sądów. . z Dębicy pod Węgier, koroną 1
1750 Ju ro  wicz B ernard, inżynier kol. karol. L u d w ik a ............................ ze Lwowa „ Góralem l
1751 Nowo m iejska M arya, żona gubernialnego technika . . . . z Nowogrodu „ Gwiazdą i
1752 H r. W iszniew ski W itold, właściciel d ó b r ................................................. z Krystynopolu „ 3 Różami 1
1753 Lapon W anda, córka urzędnika . . . . z Maidotone (Anglia) 11 a 1
1754 Siemiginowski W łodz mierz, właściciel dóbr

Z  lir. Potw orow skich K urnatow ska Leonia, wła. dóbr z córką .
z Torskiegu D Jł 1

1755 z Pożarowa (ks. Poz.) » n 2
1756 Birnbaum  H elena, żona kupca ...................................................................... z Krakowa w Hotelu Warszawsk. 1
1757 H erzog Ferdynand, inżynier kolei, z żoną , . . . z Rzeszowa w Willi ułana 2
1758 K am iński S., kupiec z córkami . . . . z Warszawy pod Trąbką Nr. 16 3
1759 Philipp  Izydor, kupiec . . . . . . . .  . . z Podwołoczysk w Alfredówce 1
1760 W eissm ann D ebora, kupcowa . . . . . . . ze Stanisławowa il n 1
1761 W a lte r  Feige, kupcowa . . . . . . .  . . n 11 n ii 1
1762 Jas iń sk i Zygm ut, inżynier . . . .  ............................ ze Lwowa w W illi Bronisławy 1
1763 Z G arberów  de M ochnacki Teodor, właściciel dóbr z Mochnaczki w Szkole 1
1764 G łow acka E rnestyna, obywatelka . . .  ............................ ze Lwowa pod Białą Różą 1
1765 W ięckow ska Ju lia , żona dyrektora cukrowni . . . .  . . z Leonowa (kr. poi) „ Gv iazdą 1
1766 Cohn Em ilia, żona kupca z dziećmi ........................................................ z W7arszawy „ Zamkiem 4
1767 N iespuł K atarzyna, żona rzemieślnika . . . . . z Sokala u Kosińskiej 1
1768 H orow itz A lte , żona rabina z wnukiem . . . . . z Bolechowa pod Koleją 2
1769 R osenkranz Sara, żona kupca z synem . . . . . . z Peczeniżyna n u 2
1770 Fenichel M indel, szynkarka . . . .  . . . . z Dąbrowy pod Łabędziem 1
1771 O hlenberg L aura , żona kupca . . . . . z Podzamcza (p. liro.) „ 3 Koronami 1
1772 Łuczko Ignacy, właściciel kawiarni . . . . . z Rzeszowa „ Akacyą 1
1773 Stopczański E w ary st, sędzia . .......................................... z Król. poi. „ Koroną Nr. 2 1
1774 Skotnicki A ntoni, przedsiębiorca . . . .  . . . . ze Lwowa „ 3 Różami 1
1775 D r. K rzyw icki K azim ierz, lekarz miejski . . . z Drezna (Saksonia) n n 1
1776 R akow ski Ja n , właściciel dóbr . . z Hermanowie (p.Prze.j n n 1

Razem rodzin 154 osób 226
Oprócz powyżej wyszczególnionych przybyło niekurujących hę rodzin 2 osób 2

Suma poprzedniej listy . . . .  rodzin 1867 osób 2946
Ogólna ilość od 15 maja do 14 sierpnia 1888 rodzin 2023 osób 3174

IX. Lista gości zdrojowych w  ŻEGIESTOWIE przybyłych od 6 do 14 sierpnia 1888.

Ł. p . I m ię ,  n a z w is k o  i  g o d n o ś ć Skąd przybywa Pomieszkanie Il.osób

235 D r. Mendelsburg H e n ry k ...................................... . . . z Krakowa pod Wodospadem 1
236 D r. Janowicz Aleksander, prof. uniwer. i dziekan wydz. prawa ze Lwowa w Zegotce 1
237 Ilgner Klemens, przedsiębiorca budowy z żoną i 2 siostrzenicami ii n w domu zdrojowym 4
238 Rotharyusz Ignacy, obywatel ziemski ........................................................ z Wołynia (Król. poi.) w Karolówce 1
239 Hanisz Józef, . . ......................... ze Stryszowa w Alojzówce 1
240 Jasińska Teodora, żona zarządcy poczt i telegrafów z P. Elizą De- 

sanand i P. Ludwiką Z a h a r a ................................................... z N. Sącza „ Zegotce 3
241 Piotrowski Seweryn . . .  . . . . . z Krakowa „ Alojzówce 1
242 Hr. Rostworowski Michał, właściciel d ó b r .......................................... ii n „ Domu popielatym 1
243 Tołoczko Lucyan, kasyer miejski z c ó r k ą .......................................... ze Lwowa „ Karolówce 2
244 Zalewska Antonina, z c ó r k ą ...................................................................... a u „ Domu zdrojowym *



120 K R Y N I C A .

L. p. I m ię ,  n a zw isk o  i  god n ość Skąd przybywa Pom ieszkanie Il.osób

245 Macharski Stanisław, inżynier ............................................................... z Krakowa „ Karolówce 1
246 Lipska Leja, . . . . . .  . . z Dukli pod. Potokięm 1
247 Boncler Ludwik, technik ........................................................ z Król polskiego w Alojzówce 1
248 Jagodziński Józef, prestydygitator . . . . . . . z Krakowa ,, Domu zdrojowym t
249 Sakowicz Konstanty, obywatel żoną . . . .  . . . z Sarszaw y „ Zegotce 2
250 Machler Dawid, kupiec . . . . ze Lwowa „ Hotelu 1

Razem rodzin 16 osób 24
Oprócz powyżej wyszczególnionych przybyło iliekurujących się rodzin 8 osób 12

Razem rodzin 24 osób 36
Suma poprzedniej listy rodzin 367 osób 581

Ogólna ilość od 27 czerwca do 14 sieronia rodzin 391 osób 617

r w  V V V V W W V W Y V V  y y y w v w v w v w v w v ^

^  Kraków, ulica Gołębia Nr. 5 I. piętro ^

l Szkoła prywatna żeńska
v 8 mio klasowa z pensyonałem
t  pod kierunkiem

l ŁDCYI ŻELESZK1EWICZ0WNEJ. ]
£ przyjmuje do zapisu na rok szkolny 1888 <
£ uczenice State i dochodzące. <

Kurs nauki rozpocznie się między 1. i
i 10 września. 83 (6-e ^
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A lojzy H ubner
Lwów, ulica Karola Ludwika I. 13

S K Ł A D
farl>, M a te ry a łó w  i  a r ty ­

k u łó w  g o s p o d a rc z y c h
poleca \ 6 8  (14-18)

Farby olejne i lakierowe, Masę woskową i 
Masę francuską i lakiery na podłogę, Pasy do 
maszyn, Techniczne i chirurgiczne A rtykuły  
gumowe, Oliwę do maszyn i Smarowidło do 
osi, Dektury do pokrywania dachów, Cement, 
Ter, Gips, M aszyny do prania, Kasy ognio­
trwałe i od włamania pewne. Główny skład 
kopalń Ugru księcia Schwarzenberga w Frau- 
enberg, — oraz wszystkie artykuły wogóle 

w gospodarstwie domowem potrzebne.
Cenniki rozsyła na żądanie gratis i franco.

mi e  1 1 1  il w i ę c e j  b o l n  K ę b o w , kto używa sławnej w świecie, ck. dostawcy dw orów ^ i

D ra P O P P A  Anaterynowej wody do ust
wszelkich innych podobnych przetworów, jako i rodek zapobiegający bólowi zę- 
szyi, z rówuoczesnem zaś użyciem  D r a  P oppa , p y o s z k u  lub p a s ty  n a  

zę b y  utrzymuje się ciągle zdrowe i piękne zęby.
Dra Poppa kit do zębów najlepszy środek do wypełniania samemu dziuiawych zębów.

! s D r a  Poppa mydło ziołowe na wyrzuty skórne w szelkiego rodzaju szczególnie dobre do kąpieli.1
Anaterynuwa pasta do zęnow w p u s z k a c h ^  
w pudełk. (i2 c t .-  Kit do zębów w pudeł ™ ,

71 (14 -1 8 )

lepszej od 
bów. ust

iCENA- Woda anaterynowa 50 ct.. l  zł i j-40 zł.
1 ' 2 2  złr., amorat. pasta 35 ct —Proszek do zębów w p 
' 1 złr. — Mydło ziołowe 30 ct.

P n n n f l  Modne mydła toaletowe dla Dam  
i "  w yższego towarzystwa przewyższa-

Mydło Wenery 
Mydło słonecznikowe Z kwiatu słonecznika'

ją swoim doskonałym gatunkiom w szystkie mydła pierwszorzędnych firm. 
Fałszowana woda anater. do ust, którą często spr zedają, jest według analizy preparatem skom- 
binowanym z kwasów, przedwcześnie niszczącym  zęby, przed którym ostrzega się kupujących.

G łów n y sk ła d :  W ien  I., B o g n erg u sse  2 .
i Te specyalności są do nabycia we wszystkich aptekach i składach perfum. ,
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W  oficynach  „ W illi  U ła n n “
W K R Y N I C Y

otwartą jest

W  f f f ® i y « ® a l f f i l a  

k s i ą ż e k
zaopatrzono w dz ie ła  p r ze w a ­

żn ie  w  ję z y k u  p o lsk im .
Oena m iesięcznego abonamentu na jedno 

dzieło wynosi 8 0  cnt. — K aucya 3  złr.
Książki wypożyczać można od godziny 8. 

rano do 6. po południu, z wyjątkiem nie­
dziel i świąt. 60 14-18

Odpowiedzialny redaktor Józef Pisz. Drukiem J . Pisza w Tarnowie.


